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KURYER LITEWSKI
w W ilnie w  Poniedziałek dnia 8 Czerwca p. s. 182 5 roku.

W iadomości K r a jo w e .

O statnia data? gazet sankt-pe  tersburskich jest 
dnia 5o maja.

Cesarz J egomość d. 16 lutego potwierdził o- 
Pin1h  ^ аСІУ Państwa, na podanie łlządzącego Sena- 
tu, po roztrząśnieniu W 3Deputacyi‘Dworzańskiey 
gubernii podolskiej o slachetnem pochodzeniu 
Grzegorza i Kaspra C zajkow skich, braci rodzonych, 
mających dostojność ślachectwa nadaną od K ró 
la Polskiego Stanisława Augusta, na mocy Konsty
tu c j i  Seymowey 1790 roku, przyw racającą  fami
lii C z a jk o w s k ic h  tę  dostoynosć , z rozkazem w y
kreślenia z popisu podatkowego , przez omyłkę w

kowskiego, o trzym ał niedawno z Rzymu popiersie 
INASJASNiEYSZEGO CESARZA JEGOMOŚCI, rżnięte Z 
m arm uru  karrarskiego przez sławnego Torw ald- 
sen<* \ uderzającego podobieństwa. A r ty s ta  miał 
Szczęście otrzymać trzykro tne  siedzenie N. Pana , 
W czasie pobytu w W arszaw ie  r .  1820. (J .d .S .P .) .
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P rzez  N a jw yższy  Ukaz J. С. M. do Rządzą-
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cego Senatu pod d. 13 kwietnia, zostający w kan- 
celiaryi Rzeczy л istego Radcy T a jnego  Senatora, 
Nowosilcowa, Radca dw oru P io tr  A lexie jew ) mia
nowany R adcą  kollegialnym.

Przez Naywyzszy Ukaz J. С. M. do K apituły 
Orderów, d* 29 kwietnia, porucznik pólku żmudz- 
kiego grenadyorskiego W szeborowski^ za czyn od
zn acza jące j  się miłości bliźniego,, wczasie gasze
nia p o la ru  d. 5 grudnia i Ś2'4‘ roku, w  obwodzie bia
łostockim we wsi KleynikacH  zdarzonego, i u ra to
wania od śmierci niewiasty płomieniami objętej,  z 
narażeniem  własnego życia, naylaskawiev miano
wany kaw alerem  orderu ś. W łodzim ierza  4tey^ t /  ---------------------------- — -  ”  ^  Г  " '  V w  w* A  L U J

klassy;tegoż orderu i klassy w nagrodę gorl iw ej  słu
żby, mianowany kawalerem major Semenoto 2gi,P r* t r. * 1 Г* f 1 А л i* Jam a— -A .. _ _ _ _ f__.... 1 > * 1 bsztabs-oficer deźurny 7go okręgu oddzielnego kor
pusu w e w n ę trz n e j  straży. (Gaz. Sen.).

Na skutek zniesienia się P. M in istra  skarbu 
C esarstwa Rossyyskiego z Ministrem skarbu Kró^ 
lestwa Polskiego, postanowiono: i i  przy  w prow a
dzeniu z Cesarstwa do K rólestw a, czysty puch 
kozi przyłącza się do 3go oddziału tow arów , t. j. 
do takich, o Których me ma wątpliwości, iź są  w y
robami rossyyskjemi. (G az. Hand.).

W spania ła  stolica nasza corok nowemi wzbo
gaca się ozdobami i wygodami mieszkańców. W  
roku przeszłym zrobiono próbę urządzenia kolei 
drew nianych  dla pojazdów, od Troickiego mostu, 
przez całą  Petersburską stronę i aptekarski Ostrów 
aż do mostu O strów іа-Kamiennego. Próba okazała 
się bardzo pomyśli.ą: pojazdy wszystkie, toczą się jak

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .
W arszaw a dnia  i 3 czerwca:

. , (z &a*ety W arszaw skiej).
JS a y jaśniejszy Cesarz i K ról, Jego K rólewi- 

cowska Mość Xiążę Oranu , tudzież Jego Cesarzo- 
wicowska Mość W ielki Xiążę Konstanty , za- 
szczycio raczyh obecnością swoją dnia onegdaysze- 
go baj dany w Sali t e a t r u  Narodowego przez o- 
bie Izby Sejm owe i Radę Stanu. Bal ten, nay- 
atfietraeyszy i Пауokazalszy, w ystawiał obraz uro
czystości narodow ej, którey wszyscy niemal ucze
stnikami byli. P rzystępy  do tea tru , rzesistem o- 
swiecone światłem, napełnione były mnóstwem lu- 
du: odgłosy muzyki łączyły się z radością zgroma
dzonej publiczności. Sala tea tru  narodowego przez 
zrównanie par te ru  ze sceną, przez gustowne jey 
urządzenie 1 oświecenie tysiącami świateł, wysta
j ą  w,dok nayekazalszy. W  głębi dawał s ięw i-  
сіліес izerunek Najjaśnie jszego P ana wielkości 
natu r.ioey , a Cyfra Jego jaśniała w przezroczu w  
10*3- Kr^.cwaitiey. Blisko dw a tysiące osób z n a j 
dowało się na balu, nie rachując 1# to licznego g ro 
na płci p ięknej,  która napełniając wszystkie loże, 
dodawała świetności całey tey zabawie. Za zbli
żeniem się N ajjaśn ie jszych  Gości, JO. Xiężna N a- 
miestiukowa, J W .  Hrabina Z a m o yska , tudzież J W .  
Jriwwcka , będące Gospodyniami balu, n iem nie j  Se
nat , Izba Poselska 1 Rada Stanu, przyjęli Ich  u 
drzwi j  wprowadzili do sali. T u  umieszczona na 
galerji o rkiestra  i śpiewacy te a tru  narodowego 
wykonali kantatę  stosowną do okoliczności, do k tó 
rey muzykę napisał JPan K arol Kurpiński. N a j 
jaśniejszy Pan raczył blisko do północy zaszczy
cać bal Swoją obecnością.

po rów nym  s to le , bez na jm nie jszego  tłuczenia
stuku  i kurażu. T eraz

N a jjaśn ie jszy  Cesarz i Król, Jego Królewi- 
cowska Mość Xiążą Or a n u , tudzież J .C . M. W ie l 
k i Xiąźę K ostanty , raczyli zaszczycić obecnością 
swoją bal, dany dnia wczorajszego przez miasto 
W arszaw ę  w sali głównego Ratusza.

się i w s trząśn ien ia , b e z ___ _ „
podobne koleje urządzają na Newskim-Prospekcie 
oci Policyjnego do Aniczkówskiego mostu. Szero
kie, grube deski, szczylnie spuszczane, moszczone 
są d P  jeżdżenia po nich pojazdami, we cz tery  rz ę 
dy. Nie potrzeba ani słowa: jak to jest wygodnie 
dla z&tow ych i chorych, dla jeżdżących i mieszka
jących a : ,-łnym tu rko tu  prospekcie-newskira.IPszcz. P ó l . ).

ponosiliśm y d aw nie j ,  o pomniku mającym się 
stawić w A r  chan golu  dla sławnego Łomonosowa. 
AkademijaRossyyska, przejęta uszanowaniem ku pa
mięci tego oyca n asze j  l i teratury , ofiarowała 1000 
ru b l i  do składki tego pomnika wdzięczności naro- 
Rowey. Sądzimy się obowiązanymi przypomnieć, 
że P. G ubernator Cywilny archangelski podjął się 
p rzy jm ow ania  ofiar, na to przeznaczonych.

P. A. Szczerbinin, obywatel powiatu char-

SEYM K R Ó L E S T W A  POLSKIEGO.
P o s ie d z e n ie  dnia  8 c z e r w c a . .

W  Izbie Senatorskiej. Na posiedzeniu Izby 
Sanatorskiej dnia tego wniesiony był i przy ję ty  
ostatni projekt do praw a przechodniego.

Posiedzenie dn ia  9 czerwca.
W  Izbie Poselskiej. P rzy ję ty  na posiedzeniu 

Senatu na dniu w czora jszym  projekt dr» praw a

pr

......  —  ------- j  —j — j'*'T r jjiowa
rz chodniego, wniesiony był do Izby Poselskiej

J W .  R a d c ę , Stanu ѴѴсіпіскіего. Zastępcę  ; «... c —  л 1 1 c>~ ..1 l .......  ■> ®Ministra Sprawiedliwości. Po ukończeniu dyskus- 
r j i  projekt ten  większością głosów 81 przeciwko 
24 przyję ty  został, л

Przed zamknięciem posiedzenia dnia tego,J W .  
Marszałek wyznaczył deputacyą złożoną z J W  W . 
Ignacego Hrabiego Komorowskiego ," Andrzeja 
W  a l chnowski eg o , Stanisława Hrabi Jezierskiego , 
K alix ta  M ierze jew skiego , j Stanisławą K aczkow -

7



І іШ о  k tóraby miała zaszczyt przyjęte przez I- kłamaniu Budżetu za konieczne, lub korzystne dla
,.bę Polską proiekta = h y ^ t e k a e h , Spory Graniczne. '
w a przechodniego, ponieść do Sankcyi Nayjasn у  ^  Ііпц cd Kmies^wa Pruskiego w W ojewodz
szego Pana. . . — tw ach  Krakowskiera i K-dliskiem , zostawione by

ry- • Гл —1__л_ n K > K ' t U r M
-6w *°

- 1------ —  tWaCll łXraiVUWOJ&łCłU ііѵвію аіѵ ... , « .   

P „ „ „ „  o * ^ % * r ~ ~ r « *  t y »

w b s r ń r . śwersal Nayjasmeysz g „ d A e n a to -  W ojewództwa Augustowskiego i juz są ułatwione,
h  lutego r  b. na 0 drugie stopniowo się ułatwiają,ro w ie ,  Posłowie . Deputowani zgromadzą s . ^ o  g P O graniczenie Obu>ofióv>.
dziesiątey godzm ie zraua do mmysc Posiedzę Zamierzone usunięcie niedogodności dostrze-
ioh Seymowych, 1 re*y ”  Pana rozkazem’ żoney w podziale i rozgraniczeniu Obwodów, pó о- у
zadanym  sobie o d N ay ,asm ey sz^P A N A  ^  op in ii , Zac!ągnioney od Rad f K o m J  h
D eputacyą złozoną z d w e b  Ь е п л іо го * ,*  S /  Wojewódzkich , nie mogło nastąpić z a r a - J  iiP«‘r,(
uda do Izby P - Ь Ь е у  ^  Г - “ а ’ У P zem; propozyeye bowiem zm ian ,  tak się z n a la z ły !  , J«> 
łączenia się z I^bą  Senatorską. , i«S_ i ;___  : а  ш и ігѵ » яп я  ігЪ konieczności Wvq i

1 oOO
Atoli - 
powoła'
tiny® 
antom i 
nikom,

ida do izoy  xv****~*yj i ~ * źem: propozyeye bowiem zm ian ,  іак się z n a w c y  а
ączenia się ? Senatorską. 0 zbliża- liczne i rozmaite, iż upatryw ana ich konieczne: c, »

M arszalek  Sey mowy, za wian m n y  me dosyć przyniosłaby służbie pubbezney i p ry -  hi
lin się wzwyż walnym dogodności, w m iarę nieporządku Pzr.wi- ' »
izle dwóch Pos.ow Д dv- ^ J J .w i-n h  k ła n ia . iakieby sprowadziło nagłe wstrząsm em e, ro

niu się wzwyz » De (lutowanych dla watnym dogodności, w miarę nieporządku 
szle dwóch Posłów i - jJh rzy d ^ w ia c h  k ła n ia , jakieby sprowadziło nagłe w strząsm em e,
przyjęcia, i osobiseie przyy P У wszelkim odmianom towarzyszące.
Izby, wprowadzi i wskaże im mieysca ) Odstąpiono więc od projektu ogołowego; o z ą - |
wko siebie. . ™ ołAro : n ,>x owa- stkowe jednak zakreślanie, w miarę pogodzonych

Ciż Senatorowie w ezw ą ^ t"  1 °  k czźm dogodności prywatnych z dogodnością A dm inistra-
nych  do połączenia się i  1 % nfłnrowadzaPno rze- cyi nubliczney, do skutku  są doprowadzone,powstawszy z mieyscA swego poprowadzą do rze oyi p J ’R a d y  Obywatelskie.
czoney Izby Pysiów i *ać^sie bodzie. Przełożenia do jakich ogra niżący a Rady Oby-
rycb  Marszalek , i gdy Po- watehkie upoważnia; przez tez R a d y ,  za posre-

Skoro się obiedwie Ł b y  połączą , g у  dnictwem W ydzia łu  Admmistracyynego, z norm al-
słowie i Deputowani zayma e * wyb^ rae nych posiedzeń do Kommissyy Rządowych prze-
bie przez Prezesa t S  C z Ł w  s /łane^  co do W ydzia łu  Spraw W ew n ę trzn y ch

Wydal 
woy 

ńa p°stl

pnet, 
pisane
bądź z

siowic — - -  -- - - . - Рг**м" wybierze nych posieazen ao iwobuujmjj ,
bie przez Prezesa Senatu, tenże Pre J  , ów *lane* co do W ydzia łu  Spraw W ew nętrznych ,
trzech  Senatorów, a Marszałek któ„ tyczyły sie szczególniey wątpliwości, odnoszących
luby  s £  t k a n i a  | r a w  'p d i t / c z n y c h  , regulowaniab b y  P f  elskiey, ] reguh
leI J о „ Х « Й ”  . i f S w ó e h  Izb! xiąg Obywatelskich , z a p r o w a d z a  porządków

Oczekiwać zatem będą połączone Izby przy- m i e y s c o w y o ^ ^  ^  uzyskanemi pQStauowieniami 

byCiap re zy d u iL y  w Senacie i Sekretarz Senatu i s to Sownerr.idoiPrzePisów odpowiedziami, u łatwio-

przyyrną Nayjaśnięyszego P ana "  е^а^Гго-- ^  ^Wszelkie zmiany w xie„gach obywatelskich dc-
A gdy N .yiasnieyszy P A N ^ d z i e  na^lro  „ tanowfe„ie Namiestnika W as ,ev  Ce

nie , mając Р» , d w ó r  za Tronem, sarsko-Królewskiey Mości,z dnia 2 grudnia i 8 a i ,  ia-

E3 ST*&S%tsa» W  * r  »»-* * « i s r s s s i ?  ’ ”s
mowych. , - „  Stanu oałosi sankeya Dostarczenia podjęte w różnych epokach dla

Jeden z Członków Rady ogłosi sanacyą ^  Cesarsko-Rossyskiefi , zupełnie są tak przez
K r ó l e w s k ą  pro,e_ktow „a S w ^  ^  i ,vL dze  Królestwa, ,akoteżK om m issyą Prow .ant-
przez obiedwie Izby przyię у л j ska obliczone, i na tym  stopniu stanęły: izK om i-
jaśnieyszy S  zostanie'"w języku Pilskim te t  przez W a szą  Cesarsko-Królewską Mość do
Mowa ta  odczytana zostań И У ustanowienia ostatecznego luąuidi wyznaczony, w
przez Ministra Sekretarza o ta  - . O -гапі- każdym czasie czynność swoją rozpocząć mcze, a

Stosownie do A rtyku łu  160 S ta tu tu  urgani aasuy też wszelkie inne z epoki K ięz tw a
cznego o Reprezentacyi V z J0Eka.  Warszawskiego do R ządu tegoż Xięztw a i innych
ków Radv Stanu ogłosi °budwom ЬЬощ , « ^  { J rachunk; ,  wraz z dowodami prze-
zu Nayjasmeyszego Pana, iz S у ^ У zostały K.ominissyiLikwidacyyney przy W y -

Po odprowadzeniu przez powyższe DepjUa- dzialeu | k “ J>z°0̂ J mzupe, nie zostały przez Rady O- 
cye NTayiasmj y Sf=SJ e do kościoła  katedrllnego dla bywatelskie, obliczenia pretensyi liwerantów z do- 
z b ^ e i f  Ł “ęków B ogu Arcy-Biskup in  p l f . f i -  s tarczeń podjętych za Powiaty ,_row niez,ak  obra-
calibus Te Deum~tdśpiewa.

starczeń p u u jt^ ju u  »» » V , . t V
chunki z funduszów obywatelskich. W y k ry te  ?. te 
zo  źródła defekta, drogą ехекисуі administracyy- 
ney ściągają s ię ,  a winni przemewierzenia s ię ,  do 
odpowiedzialności Sądowey powołam zostali.

Rachunki Magazynowe , z epoki od i lutego 
1816, aż do zwinięcia M agazynów, są już w wiek-' 
szey części przeyrzane, sprawdzone i Izbie Obra-ł

R A PO R T  RADY STANU 
£  dzia łań  Rządu, od czasu ostatniego beymu.

( C i  a  s  7 m y )
W Y D Z IA Ł  W E W N Ę T R Z N Y .

A dm inistracra W ew nętrzna . **CJ vo'<JW‘ -----
Czynności tego W  у datków п а ^ Ы Ь ^  ^ “ " ш а  o^zyskanffW ykrytych  z tych  rachunków

cia ostatniego Seymu, co do У . w “ na Urzędnikach defektów , część potrąca się z, *a-
publiczną, stosownie do,zd W aszey ^esarsk o -  ległych^ pensvy, część zawiesza się w  ехекисуі, ai
czoney W tyiBW «gV »«'i ZJ °  , роа1апоУОТІСпіа Na- do8ostateczneV deoyzyi Izby Obrachunkowey; reszta
m i S k a r j o Ś ^ o w a ł y  *  zakreślonym obrębie o- ś c i ą g a j  W g o t o w » - , ^
szczędności. J— T 1 Ł л ----- — Ал"~ — •»

Hęcoi

\



t* i  ,l$cń;tw, dn k tórych a r tyku ł  Dekretu W assey  Ce- 
Ічко-Króle wskiey Mości, o spisie w ojskow ym  
ye cie powodem, a nakoniec coraz doskonalącego 

ewód: L >  swoich szczegółach spisu ludności, 
me bj Stosownie do Naywyższey woli W aszey  Le- 

l’:i irsko-Królewskiey M ości, powołano i oddano do 
łdro8jereg6w w o jsk o w y ch ,  w przeciągu ostatnich lat
Ц ' rech iźooo" spisowych. , . . .
nŷ ą Atoli wyznać potrzeba, ze równie spisy, jako 
-sieni .i i powołanie zdolnych do woyska, odbywały się 

należnym względem na wyłączenia Huzące: fa- 
rykantom, górn ikom , wszelkiego rodzaiu rze- 

istrze fleślr.ikom , jaki mieć koniecznie należało w kra- 
',pbo Г snosobiąoym się dopiero do rozmaitych zakła- 
Kom L  fabryk , w czem zawsze wspólne i zgodne u- 
; zara canie potrzeby, towarzyszyło obudwom k om m is-  
lalarł тога. tvm  przedmiotem zarządzającym#
ЖІС 1 W ydarzane  częstokroć ukryw anie się spiso- 
iPU rvch i woyskowych zbiegów , skłoniio do wyie- 
m  „ania postanowienia X.ęcia Namiestnika z dnia 
ітаіе q Trudnią 1822, skutkiem którego odbyta rew«- 

ya przes W oytów  po całym kra)u , a następnie 
o; «13 rtepisane surowe kary  dla dopuszczających się te; 
zonycl 0 bądź z chęci, bądź z zaniedbania lub uchybień 
nistra irzepisom o przesiedleniach , skutecznie zaradziły 
, .chyleniu się od służby woyskowey i zapobiegły 

ułactwu, równie szkodliwemu dla ro ln ic tw a ,jak o  
у Oby porządku wewnętrznego. Porozumienie się z VV ła
po^ hanu" Cesarstwa Rossyyskiego , względem tegoż 
lormal [arnego przedmiotu, położyło tam ę wzajemnym za 
1 pne 3rzes?.łość reklamacyom; na przyszłość stawia po- 
znycłi iobnym wypadkom zapocę; wydarzanym zas obe- 
zą: hnie/wzajemnem i skwapliwem wydawaniem zbie- 
owani rów, zaradza. Śledztwa w  tym  przedmiocie doao- 
*  lywane i wymierzane kary , tyle były skuteczne, 

li prawie wszyscy zbiegli W ładzom  woyskowym 
ieniam .owróconemi zostąli.
latwio '  ж

F  R  A  N C Y A.
.jcy 0 P ary ż  dnia  16 maja.
\ev Ce (z Gazetу W arszaw skiej).
§->i a ■- O wjezdzie Króla Jmci d 28 b. m . do B.heims 
"'..Ѵі nemy następujące wiadomości: „M onarcha . !* to- 
L u r a t z y s t w i e  D ślfn ia  i orszaku swego po,echał ra- 
« ,  ,o Z ‘V U m .t  do Tinquez. T am  oczekiwali go Xią- 
‘ ieta i Xieżne rodziny K rólew skiej.  Gdy strzelano 
„Ul s dział stojących przy gościńcu z Tismes zlękły 
V w  de konie u pojazdu, w którym siedzieli N iązęla A u -  
n.iiinl mant i Dumas, oraz Hrabiowie Cosee i Curial i 
jK<w rozbiegały się, W y w ró c i ł  się pojazd. H rabia  Си- 
loić ii rial złamał nogę, a szkło stłuczonego okna nrznę- 
,c„. lo mu prawe ucho. Xiąkę Dumas ba rdz ie j  leszcze 
„cii, skaleczonym został. Obu zawieziono na powrot do 
iie,t« Vismes. Monarcha naw et był w wieikiem niebez- 
iin„vc piec-zeństwie. Kenie pojazdu )ego podobnież się 
i  nr: rozbiegały , i żale,Iwo w strzym ać te można było. 
„ V  w  Tinauez  zastał K ró lJ m c  X iąząt Orleanu  i Bo- 
‘ 1 u,-bon. T am  wsiadł Monarcha do pojazdu korona-

u , (  cyynego, obok niego siedział D elfin , a naprzeciw- 
, i i  ko siedzieli wyżey wymienieni xiązęta. G w ardya 
„wtr królewska i woysko liniowe stały uszykowane na 
, i , t  drodze do Rheim s. Gdy Monarcha w,ezdzał do 
iiricv miasta, m er podał mu klucze miasta, k tóre  Kroi 

( psuć oddał towarzyszącem u sobie kapitanowi gw ar- 
,lj d i i .  Od granicy (bwodu miasta aż do rogatek Ve- 
, litej sio, wystawiono 4 bramy tryumfalne, m ięd zy k to -  

remi stały deputaoye ,80 gmin obwodu Rheim- 
,01»' saiego; panienki biaio ubrane p cd a ły K ro io w i  im -  

c, owoce polne i płody przemysłu. Od rogatek Ve- 
Lnkó tle  a  i  do kaściułą Katedralnego wisiały po obu 

stronach ulic g irlandy z kwiatów, a słupy obwie- 
:'vi dzione były wieńcam i lili iow em i; chorągwie po- 
? w iew ały ' ze wszystkich okien. Przez czas , pok, 

M onarcha nie wszedł do kościoła, dokąd naypier- 
wey się udał, Wystrzelono 100 razy z dział i bito 
w e wszystkie dzwony. Aroy-biskup z R h eim st 
biskupi z Soissons , В еаиѵаіз, Chalons i A m iens , 
m  czele całey kapituły , przyjęli K ró la  Jmci u 
drzwi kościelnych. Arcy-biskup podał Monarsze 
święcona wodę, i kadził trzym ając kadzielnicę;

Król Jm ć u k ląk ł ,  i podaną przez jednego z X ię iy  
Ewanieliją pocałował. Gdy Monarcha po krótkiey 
modlitwie w s ta ł ,  Arcy-biskup powitał go kró tką 
przemową, na k tó rą  Król Jmć odpowiedział. J e 
den z xięży zaintonował: Ecce m itto  angelum  me~ 
um. Chor śpiewał, a Król Jmć w processyi został 
zaprowadzony do Sanctuarium . T am  ukląkł Mo
narcha w ławeczce, mająo po prawey i lewey s tro
nie X iążąt podług ich stopnia. Małżonka D elfina  
i Xięśna B ęrry  znaydowały się w ło ży  naprzeciw 
ciała dyplomatycznego. Arcy-biskup Rheimski 
skończywszy modlitwy, powrócił do swego krzesła 
w chórze. Po nieszporach, K ardynał de la Farę  
wszedł na ambonę, i miał kazanie z Gigo rozdziału 
Izajasza: Duch P a n a  jes t nadem ną  ; dlatego m ię  
P an namaścił. Przytoozemy następujący w yjątek  
z tego kazania: „Nayjaśmeyszy Panie! nad Królami 
i ludami jest naywyższy wiadzca^ od którego wszel
ka władza pochodzi. W ola  jego , które у się nio 
nie opiera, tworzy, podnosi i niszczy państwa tego 
świata, i tych, którzy niemi rządzą. W  ręce swo- 
jey trzym a serca władców i podług niezgłębionych 
wyroków swoich, czyni ich wykonywaozami albo 
miłosierdzia albo gniewu swego. Szczęśliwemi są '  
l u d y , na które W szechm ocny łaskawie patrzy; Ł 
szczęśliwem jest to k ró les tw o , k tóre  po długim 
łat szeregu wid^i Xiążąt tego samego rodu, które
mu Francy a winna hołd wdzięczności 1 uwielbie
nia. Jak ta  uroczystość jest ciidowną i rozrzewnia* 
jącą! Bóg dał ziemi ten  dar niebieski, i w prow a
dził do I z r a e la , kiedy Samuelowi kazał namaści<S 
Saula i Dawida. Przez Proroków jego przeszedł 
ten zwyczay ze Starego Testam entu  do Nowego. „  
Zakończył kardynał kazanie następującą modlitwą: 
„Opiekunie tego ukochanego rodu, któremu od 8 
wieków' to piekae królestwo powierzyłeś, W szech
mocny Boże, racz tak ie  i nadal okazywać mu tw ą  
łaskę! Oby ramie twoie zasłaniało mocną ta rc z ą  
poświęconą jego osobę; oby wszyscy prawdziwi 
Francuzi mogli się chlubić z posłuszeństwa iemu, 
jak on sam chlubi się z panowania nad niemi! Oby 
dni jego, spokoyue jak jego dusza, i czyste jak jego 
chęci, poty trw ały , ile o to  ciebie, Boże, błagamy/ 
Oby Karol X  był równie szczęśliwym, jako Oyciso 
i Król! Oby kwitnąca około niego rodzina , ta  o- 
zdoba dworu jego , radość życia jego, przyszłość 
F ra n c j i ,  zawsze go świetnie otaczała. Boże Klo- 
doweuszów, jeśli tu  na ziemi jest jakie widowisko, 
którego nieskończony tw óy  majestat może bydź 
uczestnikiem, czyliż nie miałaby nim bydź ta  uro
czystość > k tóra  wszystkie życzenia połączą?,, Po 
kazaniu, Aroy«biskup zaintonował Te D eum } pod
czas którego Król Jmć stał. W  czasie śpiewania, 
Jałmturnicy Monarchy^ pcd przewodnictwem Mi
strza obrzędów, złożyli dary  królewskie na ołta
rzu, oprócz kawałka drzewa z prawdziwego K rz y 
ża, k tóry  jeden z jałraużników zachował. Biskupi 
z Soissons i Beauoąls zaprowadzili Króla Jmci do 
ołtarza, który  Monarcha pocałował. W te d y  pier
wszy Szambeian, czyniący służbę, wzią ł z rą k  jał- 
mużnika relikwiją krzyża , podał ją D elfin o w i, a  
ten  Królowi. Monarcha złożył tę relikwiją na oł
tarzu  i pocałowął. Po tym  obrzędzie wyszedł K ró l  
Jm ć z kościoła, i udał się fdo pałacu arcy-biskupie
go. W  pokojach swoich przyjął Monarcha: kapi
tułę д-eimską, mającą A rcy b isk u p a  na czele ,  Do
wódcę drugie j  d y w iz j i  w o jsk o w ej,  Prefek ta  De
partam entu  M arny, Dowódcę D epartam entu , Pod- 
prefekta reimski>go, Sąd cywilny i handlowy. 
Mera miasta i M unicypalność, k tó ra  Królowi 
Jmci podała podarunki miasta. W spomnione wła
dze złożyły potem hołd uszanowania D e lfin o w i , 
Małżon®e jego i Xiężnie B crry . W ieczorem  oświe
cono domy w mieście. M er i niektórzy urzę-. 
dnioy municypalności dali wspaniałe obiady.

P a ryż  dnia  3i maja.
(,z Korrespondenta W arszaw skiego .)

Z  obszernego opisu uroczystości przy  namn-i



szoiemu i когоиасуі Króla, k tóry  nam dajeDzien- 
nife G w ia z d a , udzielamy następujące szczegóły: 
„ b d y  o godzinie ymey zrana Posłowie zagraniczni, 
Farow ie i wszystkie na tę  uroczystość wezwane 
i zaproszone osoby , oraz całe duchow ieństw o, w 
Kościele katedralnym  juz zgromadzeni byli , uda
li  się K ardynałow ie Clermont-Tonnere  i L a  farę  
na  pokoje królewskie. Zatrzym awszy się nieco  
p rzy  podwojach salonu, w którym  sie K ró l znay- 

? ar ? Ódl a W ielk i Podkomorzy 
Ą qh£ °  zW ta |  wtenczas: Czego 

żądacie. K ardynał Clermont-Tonnere odpowie- 
dzlał: p a r c i a  X, którego nam Bóg na K róla  p r te -  
dvnały i‘ л ? Ь? ° Г^0П0 Ę°dw°ie, a wspomniony K ar-
Ь г п і і Ѵ ° аа І> Кг0 ° Wi swł?conii wodę, i odmówił k ro tką  modlitwę, poczem udał się cały orszak wraz
f  K ™iem f o  kościoła. Naprzód szła Kapituła- ko- 
scioła metropolitalnego, za nią oddział gwardyi 
przybocznćy królewskićy, H eroldowie, bW ielk i 
M istrz  obrzędów, czterech Kawalerów orderu Sgo 
T i ’. f az£ " ie k ró lew scy  , Xiąże Coneglialo  
jako W !elki H etm au zdobytą  szpadą, X ią ie  M ont- 
m.art , Xiąze Belluno  jako pułkownik gwardyi 
pieszey i Major jeneralny gwardyi Królewskićy. 
K ro i  , a  obok K ró la  dwóch K a rd y n a łó w , poka-  
zdey stronie trzech tak  zwanych G ą rd esd e  la 
manche. Za  Królem postępował kapitan gwardyi 
i  wszyscy Urzędnicy d w o ru ; drugi oddział gw ar- 
dyi przyboczney zamykał ten  orszak. K ró l  miał 
na  sobie zw ierzchnią suknią z srebrney materyi, 
na  głowie czarny flxamitny kapelusz (barett) z dwo
nią zapinkami i z  brylantowym  krzyżem : przy- 
Łem jedwabne trykotow e spodnie, i axamitn e sre
brem  wyszywane trzewiki. Gdy juz wszyscy nc- 
zaymowali swe rmeysca, przyniósł Arcy-Biskup 
Rheimski ampułkę z Olejem Świętym, zaintonował 
V e П \ 1 f f  ?,r > P°d°zas śpiewu pierwszego w ier

sza, ukląkł Kroi, a  Arcy-biskup Reimski podał mu 
Ewangelią świętą, na k tórey  leżał kawałek drzewa 
z  Krzyza, na którym  Jezus Chrystus był umęczony, 
Z l l  roi /  P ^ y s iąg  przez Króla wykonać się mają! 
cyoh Położywszy K ról rękę na Ew angelii , z n a -  
k r y t ą  głową i siedząc wykonał następującą przy- 

W  obliczu Boga przyrzekam ludowi memu
ІгГ2и Г г Г 80' 1 .Zac^ wać . ś c ię tą  religią naszą, tak, 

jak na Chrzescianskiego i Naystarszego syna Ko- 
ścioła przystoi; przyrzekam wszystkim moim pod- 
danym  sprawiedliwość w ym ierzać ;  oraz panować 
wedle praw  Królestwa , i według Ustawy kon- 
s ty tu c y y n e y , k tó rą  wiernie zachować przysnę - 
gam; tak  mi Boże dopomoż i Jego Sta E w angelna^  
P rzez  dwie drugie przysięg i, zaręczył Król u- 
t rzym ać  ordery Sgo Ducha, Sgo Ludwika i K rzy -  
aa Legii honorowey. Gdy się to ukończyło , z ło- 
źy ł  Kroi z Siebie zwierzchnią suknią , i w  kafta
nie jedwabnym koloru fioletowego, stanął przed 
o łtarzem ; wtenczas przywdział mu Wielki Pod- 
kom orzy buty f io le tow e, a Prałaci poświecili D- 
s t ro g i i  miecz Karola Wielkiego; co gdy nastąpiło, 
Arcybiskup odmawiając stosowne modlitwy, rozpo- 
caął  obrzęd namaszczenia Olejem świętym, w sie- 
dm m  mieyscach, to jest: na środku głowy, na pier- 
smoh, pod pachami, na ramionach, i na zgięci!, ł0- 
k d .  W ielk i Podkomorzy ubra ł potem 'K ró la  w 
i unikę, Dalm atykę i płaszcz Królewski zaxam iiu  
no le tow ego , podbity gronostajami. Teraz ukląkł 
Kroi, A rcy-biskup namaścił mu ręce, podał ręka
wiczki, pierścień, berło i rękę sprawiedliwości a 
głowę przyozdobił koroną Karola Wielkiego. 
W szyscy  obecni Xiążęta rodziny Królewskićy. 
ujęli K oronę rękami, ażeby ją nieco unosić. T ak  
przyodziany Król zasiadł na  tronie; po kilku ino- 
d li tw ach  pocałował go Arcy-biskup i zawołał gło
sem donośnym potrzykroć: v i v a t  H e x  i n a e -  
t e r n u m !  _ na co wszyscy zgromadzeni odpowie-

»vivat‘« W  chwili gdy 
Kroi Ueliina i Xiązęta rodziny uściskał, dał sie sły
szeć potrzykroć ten  sam odgłos radości; ściągnię
to zasłonę p łóc ienną , która oddzielała pospólstwo 
w  przysionku kościoła od środka tegoż, a lud li
cznie zgromadzony wszedł natłokiem do kościoła 
sokolnicy nadw orni wypuścili wtenczas na wol

ność gołębie i inne ptaki w kościele а Нм-мл

5 Я К ? . Г 4  ",e, a r ty ile rya  dała z dział ognia na wał < h nrłj 
rzono we wszystkie dzwony! a zapał cafeg , ' z l  
madzema doszedł do naywyższegó stODcnT гч

t T d ё hnmWUW 'r ik !Wrieik Się Ucisz>'ł °. odśp iew a j Ь і Д - , ,  ’ W i e l k i  J a ł m u t n i k  o d e b r a ł  o d  A r c y J
Й  ^  Z T Z r r r T ?  poko'U’ odda<goKróJ

ci?ach °  byb  t hÓi j  trZ>mał ,d!uS° W swoich objęj ciach była to bardzo rozczulająca scena, W  końca

" rs*
f
wle a ? r tDvnó ° Wie uGlj ła . d y PIomaPtyŹznego^ Paro: 
nist'rowP'e i  npU8lCh dw ° ch P° lewcy  stronie Mi
so  stnh, WamA ^ p rz e c iw k o  Królewskie-
go stołu zastawiono stół dla Kardynałów, Arcy-bi-
skupów i Biskupów. Obiad t rw a L p ó ł  godziny.

P a ryż  dn ia  29 m aja.
(z G azety Borsen Halle).

r v v t b ; / CZ° ra  f a P r°wadzono działa na terasy tulę- 
fiev,k ’ 8 wystrzały z nich obwieściły obchod dzi-

Z n a j o m y  d e p u t o w a n y  Boisbertrand  m i a n o w a -  
У  u r z ę d n i k i e m  l e g i i  h o n o r o w e y  I

W y d a w c a  g a z e t y  D rapeau B lanc  P. B^au- 
egard  m i a n o w a n y  j e s t  k a w a l e r e m  t e y ź e  l e g i i .

p a ń s k h n ST SO % R 0/ S y y S H Pj >,S e ł p r z y  d w o r z « h isz - j  ^  n a )ąl dla siebie mieszkanie w
A ranjuez. P rzyby ł do M ed io la n u  poseł hiszpański 
przy  d worz e sy  су 1 iy s ki m P. Fatlejo. 1

T  U н  с у a .
Ud gran ic  Tureckich, d. 21 maja.

(z G azety W arszaw skiey).
* , „ asza M ^ p tu  nie może posłać nowych nosił- 
kow synow i swemu Ib ra h im o m  B aszy ; zbieranie
S v rv fm kor&US“ dla przywrócenia spotoynoi-u w 

" У. *, co , Lor ta wyraźnie rozkazała, przymusiło 
go uzyc całe pozostałe jeszcze woysko do te у wy
prawy, tak ,  ,ż szczupły tylko oddział u t r z y m J e  
mieyscowy porządek. uzym uje

z ^ e,ree P?d d- 5o kwietnia , potwier-
f k i i r  Й.А,0П1Г K °  klę5kach - jakich doznał sera- skier basza w pochodzie swoim ku Wis-
/o n i  5 " '  - V ?kohcy_,Arła został zupełnie pora- 
zony , 1 porzuciwszy działa, musiał wrócić do Ja-liin y  .

r i „ J t i ah im  basza jeSt i“ zcze w M odon- kazał pou
cinać głowy wszystkim oficerom europejskim,a Hó-
rych  grecy me wzięli w niewolą wojenną, którym, 
według zwyczaju tu reck ieg o , przypisywał przy
czynę swojey klęski. W oysko jego ma wynosić
“ â " ' ęceyN, 2 do ?;°00 lud*>i braknie mu wszy- 
stkiego. Nieszczęśliwy tok działań jego znayduje 
jednak usprawiedliwienie w tćm, iż od dwóch mie
sięcy na pi oziio spuszczał się na działania flotty 
tureokiey i posuwanie się seraskiera R edszyda  bs-
! y ' M °Ĉ -kU,ie P”SlłKÓI,v z Suda’ lecz admirał gre-i cki M ,auhs, krążący między K ańdyą i Moreą! u-

f  k ilka ,'? t a ! k '0dd*Ial okr^tów nieprzyjacielskich,1 kilka statków przewozow ych częścią zatonił
S S K  ta b ra ł ;  ^ oczdm okrę ty  egiptśkm musiki-,-
L ^ a na-k l” a Pr l7 0t do Sudo- Seraskier Redr.zyd -basza, k tó ry  lądem ciągmel ku Morei,doznał rów- 
mez przeszkód , według zgodnych doniesień, zo
stał porażony blisko A rta . Twierdza R atral, | u-
rh r ,d S ^ n - 4 - PpatrZOna w żywność przez okrę ty
chrzescianskie, cierpi jednak niedostatek, gdyż gle-
У hi w śc/ s!em oblężeniu. 8 ł  °  .

ski kani4ean « \ P° WleS^ASzypr6w ’ окг^  admirał- 
w 1 іГ , ! ,  ! ,  Т У nna łs ię  zapalić, gdy był jeszcze 
stał iż dlanC“ aCh ’ PrZ'’Z C° tak  uszkodzonym zo- 
Nie tełrchać Ptra. " y  «prowadzono go do Stambułu. 
padkn!y a t0 l ,> co bł ' ł0 Przyczyną tego wy-

D O B A T E K
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A n g l i a .
L o n d yn  dnia  25 moja.

(z G azety W arsząw skięy).
Ciągłe spadanie ceny papierów skarbowych, 

nie ma, podług twierdzenia gazet ministeryalnych, 
żadnego związku z wypadkami politycznemi. W sza
kże. chociaż pojedyncze wieści mało znaczą, wzię
te  jednak ogółem mogą mieć w pływ szkodliwy. 
Gazety Irlandzkie zagrażają wielkiemi rozruchami, 
a oświadczenie , iż poseł angielski nie ma należeć 
do układów w M ędyolanie, wzbudza wieloraką o- 
bawę. Niemnieyszą bo jaźń sprawia tu wiadomość,
0 wyprawie południowych amerykanów do wyspy 
K uba , co może zaszkodzić Jamaice, tudzież o t rw a 
lących leszcze poróżnieniach między Portugalią i 
Brezylią, i o zamysłachRaszyEgiptu względerr.Morei

Jenerał Le F ayette  przejeżdżając przez Cambden 
zn a jd o w a ł  się na uroczystem wykopaniu kości po
ległego podczas woyny jenerała-majora barona Kalb,
1 zaniesieniu ich do grobu, w m iejscu , gdzie ma 
bydź w ystawiony pomnik, na k tóry  jenerał L afay-  
ette kamień węgielny założył.

Odebrane tu  listy z М ехук и  dochodzą d > d.
2 kwietnia. Dnia 25 marca przybył tam Pan f f  ard  
z małżonką swoją i Panem Francis B a rin g . P rzy 
wiózł do zatwierdzenia rządowi mtxvkańskiemu 
t ra k ta t  handlowy, zaw arty  z Anglią Roboty w ko
palniach mexy kańskich idą spiesznie, i coraz wię
c e j  zawiera się now ych układów między ~łaści- 
cielami tychże kopalni i tow arzystw am i zagrani
cznem u P ew n ą  ilość srebra przywieziono )vząz 
Guanajuato  do mennicy narodowcy. Ny

Gazeta rządowa w 'M adras zawiera pomyśl
ne wiadomości o woynie z Birmanami. Woysko 
nieprzyjacielskie jest zupełnie rozproszone; wszak
że niektóre listy z R engalu  donoszą, iż dowódca 
Birmanów Bundoolah  postanowił jeszcze raz spró
bować szczęścia wojennego. Birmani porażeni d. 
5 s tycznia zebrali się pod Cambali; mieli jeszcze 
2 tylko działa, i byli oszańcowani. Rozeszła się u 
nich pogłoska, iż Król rozkazał Bundoolahowi 
w strzym ać się od dalszego uderzenia na woysko 
angielskie, wysłał bowiem Moon-Soeza dla rozpo
częcia układów z anglikami.

Pełnomocnicy «wszystkich krajów południo
w o-am erykańskich mają przybyć w- październiku 
na powszechne zgromadzenie tlo Panama^ dla na
radzenia się względem oderwania wyspy Cuba i 
F orto-R ico  od Hiszpanii.

Rządy mexykański i kolumbijski ^uzbrajają 
w ypraw ę przeciwko wyspie M ccantds.

L o n d yn  d. 3 t m aja .
(z G azety  Bórsen Halle).

Gazeta nadworna, jak p a m ię ta m y , zawiera 
prawie najdłuższy regestr  podniesienia do rang, 
ta k  w  woysku lądówеш, jako i morskiem, gdyż 
wszyscy jenerałowie porucznicy z roku 1811 i r. 
1812, jenerał majorowie z roku 1812 i 1815, pułko
w nicy z roku i 8 i 4 do 17, majorowie od 1812 i ka- 
^pitani od *808 wielu oraz oficerów morskich od ka
p itana  do admirała hiałey bandery, jednymi sto
pniem  wyżey postąpili,

W  sobotę była rada gabinetowa w ministeryum 
stosunków  zew nętrznych od godziny 2 do 6tey.

G aze ty  nasze zawierają długie i ważne d o 
niesienie D. W ięt. Sortt hiszpańskiego ministra skar
bu o stanie hiszpańskich finansów.

Od 1 do 25 kwietnia zawinęło do Stambułu 
nie mniey, jak 35o o k rę tó w ,  po większey części 
pod banderą austryacką.

K ról M adagaskaru  , R adam a , dal dwadzie
ścia młodzieńców ze swojego kraju na nasze okrę- 
ta, dla nauczenia się sztuki żeglarskiey.

L is ty  pryw atne z Lisbony  potwierdzają wia
domość, o uznaniu niepodległości B r e z y l i i , przez 
F  ortu galiony S ir - t tu a r t  za kilka dni z tam tąd ma vty- 
e chać.

lelki okręt Kolumbus, ładowany drzewem 
powracając z Quebeku zatonął4Ludzie ura tow ani zo
stali przez nadeszły bryg z N ow ey-H ollandyi.

W ł o c h y .
R z y m  d. i 4 maja.

]{z%Gaz. Hamb. Bórsen Halle).
W yszły  tu  niedawno dwa pisemka ulotne zna

jomego Abbate Fea  i sprawiły wrażenie. Pierwsze 
zawiera^ uwagi historyczno-polityczne o 4rech a r 
tykułach kościoła gallikańskiego. Nie tylko s ą o -  
ne zbijane , ale naw et wystawione za kacerskie. 
Xiądz Fea, usiłuje okazać, że L udw ik  X I V ,  i je
go następcy , również jak ogół 1 większość fran- 
cuzkiego duchowieństwa, nigdy się bardzo nie u- 
bijah o to, żeby te a r tyku ły  u trzym ać ; że naw et 
Bossuet, ich twórca, chętnieby ich zaniechał, gdy
by to mu przystało uczynić, i że nakoniec Ludw ik  
X tV, formalnie przyrzekł Papieżowi Innocentem u  
X I I , że nie będzie się trzym ał tych  artykułów. 
L rn  tego Monarchy pod d. i 4 września г. 169З, w y
drukowany jest w przypisach. Drugie pisemko 
ma tytuł: „U ltim atum  o bezpośredniem panowaniu 
świętey stolicy nad świeckiem panowaniem X ią- 
żą t.44 Osnowa jego dosyć się jasno wyświeca. Xiądz 
Fea^ jak wielu okolicznościach otw arcie  i z za
pałem zdanie swe wynurza, które z nauką K u ry i 
zupełnie jest zgodne. Przez 00 jednak Rzymowi 
żadney łaski nie czyni, i pisemko jego tak  jest tu  
uważane. Chcą tę zasadę utrzymać; ale niechcia- 
noby je у rozgłaszać. Stolica papiezka nie widzi 
się w takiem położeniu, iżby mogła przeistoczyć pa
nujący teraz sposób myślenia.

A M E R Y K A .
W ashington  d. 28 lutego .
(s Journ. de St. Petersb.)

T ra k ta t  przyjaźni, żeglugi i handlu, zaw arty  
mięcby Stanami Zjednoczone mi i Rzecząpospolitą 
Kolumbijską, lubo przez Senat potwierdzony, nie- 
był jednakże umieszczony w gazetach W ash ing ton - 
skich) które pospolicie naypierwiey ogłaszają kom- 
munikacye gabinetu. T ra k ta t  ten  umieszczony 
był tylko w gazecie amerykańskieyNew- Yorkskiey. 
A rtyku ły  2 i 3 t rak ta tu ,  ściągająnaybardziey uw a
gę, gdyż odeymują Rzeczypospolitej K olum bijsk ie j  
możność zachowania wszelkiego przywileju ogól
nego dla żeglugi i handlu Hiszpanii w przypadku 
zrobienia wprost z nią układu. Półtora roku mi
nęło, od czasu, jak kolumbianie oświadczali w t e m  
skłonności ugodliwe. Samaby Anglia, niebyła prze
ciwną, ażeby szczególne korzyści zapewniono H i
szpanom. Ą rt .  12 stanowi nieograniczony przyw i
l e j  bandery, ścieśniając zawsze pożytki, k tóreby z  
ni^go pochodziły dla m o cars tw , któreby tę  za
sadę uznały. Jako Anglia aż dotąd okazywała o- 
pór zupełny w  przyjęciu tego wielkiego środka, 
z czego niesłusznie Amerykanie chcą sobie przy
znawać chwałę, gdyż pierwsza F rancya nastawała 
na uznanie tegoż prawidła za istotną zasadę n eu 
tralności morskiej; Stany Zjednoczone tuszą sobie# 
że gdy Anglia nie zezwoli na tę  wolność bandery 
w trak ta tach  z nowemi krajami Ameryki, wyniknie 
ztąd, że własna ich żegluga przekładaną będzie 
w cza Sie woyny do wzajemnego przewozu to
warów między Europą i Ameryką. Należy u- 
waźać, że w pierwszym tym  układzie starano się 
wyszczególnić wszystkie przedmioty, które obcho
dzą żeglugę i handel.

Nowy Senat nie potwierdził ko n w en c ji  wzglę
dem handlu murzynami. Obmówienie tem  jest 
wafnieysEe, że ten t ra k ta t  był zaw arty  po odmia
nach, podanych roku ostatniego t rak ta tem  angiel
skim. (Jo dowodzi, że nowy Senat, żałowałby, i e  
uczynił takie postanowienie w ówczas, i że nie 
był bardzo skłonnym do układów na nowo na tych 
że zasadach z Anglią samą.

Pozwolono drukować. Z  polecenia JH  . W ojennego Litewskiego Gubernatora 
A n d r z e j  hucharsk i B  tęczy  w isty R adca Stanu i Kawaler %

w  D ru k a rn i I ied q k cy i.



i .  M ocą D e k re tu  R ef i issy y n eg o  Sądu Głłgo 
2go D e p a r ta m e n tu  g u bern ii  L i t tk o  GrodzieA- 
sk iey  na dniu  4 m arca  idącego  iróku ogłoszo
nego , T a x ę  i Exdy w izyą  funduszów  W J X .  M a 
cieja P u tw insk iego  K a n o n ik a  Smoleńskiego na 
sa tysfakcyą  jego W ie rz y c ie l i  determ inującego , 
w  te rm in ie  ż tegoż D e k re tu  w ypadającym , to  
jest: na  dn iu  20 tneja  te razn ieyśzego  ro k u  Sąd 
T i:xa to rsko  E x d y w izo rsk i  do m ajętności G r a 
n o w a  w , pow iec ie  P ru ż a ń sk im  położoney , ze
b ra w szy  się, po za ła tw ie n iu  w szystk ich  akces- 
so ry y n y ch  cz y n n o śc i , i po n ak azan iu  na  w szy
s tk ich  s iew a jących  i niesŁawających s tronach  
p rz e d  A k tam i G ro d zk iem i p t tu  P ruźańsk iego  
n a  dz ień  1 julii idącego ro k u  z persystencyą  
t rzy ty g o d n io w ą  k o m p o r ta c y i ,  zjazd sw ó y  po
w tó r n y  i o s ta teczn y  w  dniu  1 sep tem b ra  te ra -  
zn ieyszego ro k u  zakreś li ł ,  oczem w szystk ie  in -  
te re sso w an e  s t ro n y  z a w ia d a m ia , z tem  o s trze 
żeniem , iż dla n iep rzychodzących  amissjm i w ie 
czny u p ad e k  ich  p re te n sy i  zapisanym  będzie. 
D a t t .  1826 m ca h ia ja  22 dnia.

Jó ze f  O suchow sk i P rezydu jący .
A n ton i  W o lm e r  E x d y w izo r .
P r e z y d e n t  G ro d z k i  W o łk o w y sk i  W a l t e r  

E x d y  wizor.
R e g e n t  W in c e n ty  Jeżowski.

E  X  d  у  w  i  z  у  a .
2  S ą d  Z j a z d o w y  E x d y w i z o r s k i  i i a  s k u t e k  d e 

k r e t u  S ą d u  G ł ó w n e g o  L i t e w s k o -  W i l e ń s k i e g o  2  D e 
p a r t a m e n t u  W r e m i e n n e g o  w  1 8 2 6  r o k u  m a r c a  1 6  
d n i a  n a s t a ł e g o  w  m a j ą t k u  S z u l m k a c h  w  p o w i e c i e  
W i l e ń s k i m  n a  t e r m i n i e  p r z e z n a c z o n y m ,  l u b o  s ą d o 
w n i c t w o  z a r e a s ń m o v v a l ;  w s z a k ż e  p o w o d e m  i  n i e -  
s t a n n o ś c i  s t r o n  w s z y s t k i c h  w  s p r a w i e  k o n k u r s o w e y  
e x d y w i z y i  f u n d u s z u  S t a r o ś c i n y  G i e g o b r o c k i e y  
K u n e g u r j y  P l a f c e r o w e y ,  j a k o  t e ż  i  i d a n i a  w n i e s i o 
n e g o  o  o d k ł a d  o d  n i e k t ó r y c h  s t r o n  s t a w  a j ą c y c h ,  a  
z  t e g o  w z g l ę d u  g d y  c z y n n o ś ć  s ą d o w a  w y p e ł n i e 
n i u  D e k r e t u  S ą d u  G ł ó w n e g o ,  t a k  w  S z u i n i k a c h ,  
G o d z i e  j a k o  i  P i o t r o w s z c z y z n i e  u s k u t e c z n i a ć  s i ę  n i e  
m o g ł a ,  p r z e t o  d o  d n : a  t 5  j u l i i  i d K c e g o  i 8 a 5  r u k u  
s ą d o w n i c t w o  o d r o c z y ł .  I  a ż e b y  s t r o n y  w  t e r m i 
n i e  t a k o w y m  j a w i ą c  i ę ,  z  z u p e ł n ą  g o t o w o ś c i ą  ,  p o d  
u t r a t ą  r z e c z y  w r a z i e  p r z e c i w n y m  p r z y s t ę p o 
w a ł y  d o  d o w o d u  1 o d w o d u  w  p r o c e s i e ,  o  t e m  S ą d  
E x d y w i z o r s k i  t r z y k r o t n i e  p r z e z  g a z e t ę  K u r y e r a  
L i t e w s k i e g o  a w i z u j e .

P r e z y d e n t  S ą d u  G r o d z k i e g o  T r o c k i e g o  i  Z j a 
z d o w e g o  W i n c e n t y  E l s n e r .

W ł a d y s ł a w  S y r u ć  S ę d z i a  Z i e m s k i  T r o c k i  i  
E x d v w i z o r .

Józef Mikosza Sędzia Ziem. Żawiley. E xdy- 
w iror.  W e ry h a  Regent,

, ' .W

a. N iźey  podpisany zaw iadam iam  K re d y -  
to ro w  zeszłego A n d rze ja  M alczewskiego P isa
r z a  ak tó w  T r y b u n a łu  L i t tg o ,  k tó rzy  przez de
k r e t  oczew ls ty  Sądu  Z iem skiego p t t u  W i le ń 
skiego o trzy m a li  w ydz ia ł  różnych  sp rzę tów , 
ab y  jaw ili  się po odebran ie  onych stosownie 
do zapisanego w  A ktach  Z iem . W ilen :  w r.' 1824 
y b ra  29 d. ośw iadczenia, do JP .  B ern a rd a  L i 
pińsk iego  m ieszkającego w  dom u J W .  Y ity n -  
g h o n o w ey  w  m ieście  W i ln ie  na ulicy n iem ie- 
ckiey  i to  w  n iebaw nym  o- a^ie.

K an d y d  G rabow sk i ó d i r e t a r z  Sądu G ran .  
A ppell .  p t tu  W ileńsk iego .

R o k u  1.826 m ca jurni 2 d. T a k o w e  w e 
zw an ie  może bydź w R edakcy i  G a ze ty  K u -  
ry e r a  L i t tg o  do aw izacy i  um ieszczone: pośw iad
cza, Z iem ski p tu  W ilengo  P isa rz  o rd e ru  ś .  S ta 
n is ław a  K a w a le r ,  Jó ze f  G kzańsk i .

2. Sąd  K om m isey i dla u rz ąd ze n ia  in te re s-  
sow  R adz iw ił łow sk ich  W o lą  N ay w yższą  us ta 
n ow iony  za w iad am ia  s t ro n y  in te r e s o w a n e , i i

w  sp ra w ie  JO . X ięc ia  A n ton iego  R a d z iw i ł ła  
W ie lk o rz ą d c y  P o zn ań sk ieg o  i O rd y n a ta  z J O .  
X .ięin iczką S te fan iją  R ad z iw i ł łó w n ą  i dalszym i 
osobami, w y ro k  oczew is ty  w  rzeczy  o d d z ia łu  
dó b r  o rdynack ich ,  p o  dn iu  s 4 czerw ca t e r a ź n .  
ro k u ,  o s ta tn ich  dni tegoż miesiąca nr* zw y cz /iy -  
nym  s w o im  w m ie ś c ie  W i ln ie  posiedzeniu  n-.ie- 
chybn ie  ogłosi. D a t t .  1825 cze rw ca  2go d n ia .

W o ln o  umieścić w G azec ie  K u r y e r a  L i 
tew skiego  M ichał R o m er  R zec zy w is ty  R a d c a  
S ta n u  K om m issy i P re z e s  O rd e ru  ś. A n n y  2giey 
klassy K a w a le r .

2. Sąd Ż iem ski p t tu  R oss iensk iego , sk u 
tk iem  w y ro k u  swoiego Sądu w  1826 febr.  2З  
zakroczonego, T a x ę  i E x d y  w izy ą  D óbt1 G ie rd u ć  
G ry g u l  w  ptcie Ross. p o ło żo n y ch ,  zeszłego 
S tan is ław a U w o y n ia  O h o r .  X . Z m . na  s.atysfa- 
kcyą  jegoż K re d y to ro w  i P re ten so ró iv  p rz e 
znaczającego; rozpoczęcie  tegoż dz ie ła  k o n k u r 
sowego w  d n iu  i 5 junii,  a  w zięcie  do n a m o w y  
dnia 26 tegoż ju n i i  1826 d e te rm in o w ał;  ż e b y  
w ięc należące s t ro n y  o tem  były z a w ia d o m io 
ne, p rzez  m n iey szą  t r z y k r o tn ą  aw iz acy ą  za p o 
w ia d a ,  iż wciągu zakreślonego t e rm in u  ,, n ie -  
ob jaw iający sw y ch  p re te n sy y  p ra w n ey  am issy i  
u legną. D a t .  i 8 s 5 m ca m aja 29 dnia.

Sędzia  Ż iem . Ros. A lex an d er  B ohdan  owicz.
Sędzia  Z iem . p tu  Ros. W in ce n ty  O stro w sk i .
P isa rz  Z iem . P .  Ros. W in c e n ty  K iew  naraki.
R e g e n t  Z iem . R o s ien sk i  'T e o f i l  D o w ia t t .

2 Sąd T a X a to rsk o -E x d y w iz ć rsk i  w  te rm in ie  
p rzez  p ierw szozjazdow y  D e k re t  oznafcaonym, 
do m ajętności J a n o w a  w  gubern ii  L i t t k o  G r o -  
dz ieńsk iey  p tc ie  N ow ogrodzk im  s y t a o w a n e y , 
na  d o m ia r  sa iysfakcyi- W ie rzy c ie lo m  J W .  F i 
l ipa  O b u ch o w icza  b. M arsza łk a  p t tu  M o z y r -  
skiego zgrom adzony , po z a ła tw ie n iu  czy n n o śc i  
w zględem  ak tów  u p rz ed n im  w y ro k ie m  zade- 
te r  m in o w an y  eh, gdy w  postęp ie  dalszego d z ia 
ła n ia  , ce lem  uw iad o m ien ia  w szystk ich  u cz e 
s tn ików  k o n k u rsu  , w y p a d a  z kolei obwieścić 
O konk luzy i  E xdvw hsorsk iey  sp ra w y ,  p rz e to  
in teres^ow arie  s trony  zaw iadam ia  , iż  cd dnia 
d z is ieys tego  za pięć ty g o d n i , oną do n am o w y  
w eźm ie  p rzez  ciąg jako<vego czasu iżby K r e -  
d y to ro w ie  i ^Debitoi owie M arsza łk a  O b u o h o -  
w icza, p ie rw si  dla w y św ie t len ia  sw oich  n a ie -  
żnościow a d ru d zy  dla u sp raw ied l iw ien ia  się 
w  zaw in ien iach  do Sądu E x d y  w izorsk iego  sub 
am issione iaw iii  się p rz ez  n in ieyszą  aw izacy ą  
ogłasza. D a t t  w  Jan o w ie  1825 m aja 2 4 dniał

J a k u b  E śtko  E x d y  w izo r  i K a w a le r .
M. Pokroszyńsk i  E x d y w iz o r .
J e r z y  K u h c ew icz  E x d y w iz o r .
A lo izy  N ie lubow icz  Z. P . M. E x d .  R e g e n t .

2 N iżey  w y ra żen i  podają do p o w sz e c h n e y  
wiadom ości, iż ze sku tków  rezo lucy i  M a g is t r a tu  
W7ilensgo po kom m u n ik acy i  P o c z ta m tu  L i t e w 
skiego d n ia  8 te ra z n .  m ca m aja  nas ta łey ,  n a  
dniu 25 tegoż mca m aja o godzinie  5-ciey « p o 
łu d n ia  rozpoczn ie  się w  R a tu s z u  W i le ń s k im  
l icy tacy a  s reb ra  s to łow ego  ora® w szelk iey  p o 
zostałości zm ar łeg o  ty tu la rn e g o  Sow ietriiLa 
P easzew icza ,  i t a k o w a  l icy tacy a  aż  do skonklii-  
dow ania  on ey  każdodzienn ie  op ró cz  dn i  t a b e i -  
nych  i św ią teczn y ch  odbyw ać się będzie ,

D a t t .  r o k u  i 8 s 5 m a ja  20 dnia .
K a ro l  H u r t ig  R . M. W .
Litewskiego Pocztamtu Exekutor Ko*» 

bylinski.
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D O D A T E K  D O  G A Z E T Y  K U R Y E R A  L I T E W S K I E G O  N .  66.
W iln o  dnia  8 Czerwca  p. #. 1828 iloih*.

O P IN IJE  R A D Y  P A Ń S T W A .
I.

Rada Państw a na D epartam encie p raw  i na 
Powszechnym Zebraniu , rozpa tryw a ła  przełożenie 
Rządzącego Senatu Powszechnego Zebrania D epar
tamentów Sanktpetersburskich, względem zap y ta 
nia: jakim sposobem odbywać sprawy w przyłąCżo 
nych od Polski guberniach o ziemie pod sporem bę
dące pomiędzy obywatelami przygraniczających 
guberniy, i opiniją , od Kommissyi do ułożenia 
praw w tey rzeczy otrzym aną.

Powodem do tego był spór o ziemię Xięcia 
C z a r t o r y s k i e g o   ̂ zna jdu jącą  się w  gubernii po- 
dolskiey powiecie haysyńskim, zaprzeczaną przez 
Sarneckiego, obywatela gubernii k ijow sk iej  po
w ia tu  lipowieckiego.

Dla rozwiązania tey sprawcy naznaczony był 
W  i 8o5 roku Sąd podkomorski z  dwóch Podko
m orzych powdatu lipowieckiego i baysyńskiego; 
poźniey weszła ta  spraw a do 2go Departamentu 
Sądu głównego podolskiego, a od niego w  18 i 5 
rolku za skargą Sarneckiego do Sądu aptellacyy- 
nego granicznego, k tó ry ,  dla położenia majątku 
Sarneckiego na granicy gubernii kijowskiey z po
dolską, naznaczył Sąd w  1818 roku na  rozbiór 
tey Sprawy, stosownie do § 80 Urządzenia 1810 
toku, na mieyscu ziem będących pod sporem, z 
Sędziego granicznego i Podkomorzego gubernii k i 
jowskiey.

Z  przyczyny różności ich zdań i z p rzyczy
ny  przyniesienia z obu stron ż a ło b , sprawa ta 
tianowo weszła do Sądu granicznego apejlacyy- 
juego, który  w  1820 roku postanov^ił naznaczyć, 
na osnowie $ 81 Urządzenia 1810 roku i S ta tu 
tu Litewskiego Rozdziału I X  ar tyku łu  8, udziel
ny Sąd na ziemi pod sporem b ę d ą c e j ,  z dwóch 
Sędziów granicznych i dwóch Podkomorzych gu- 
befnii kijowskiey.

Sąd graniczny gubernialny podolski, w  doniec 
sieniu swojem Rządzącem u Senatowi wyraziwszy, 
że § 81 U rządzenia 1810 roku nie rozciąga się 
na gubernie , k tó re  różnych  ustaw trzym ają  się, 
mniemał:

1) -Ze spraw a pom ieniona, rozw iązana już 
Zgodnie z. Urządzeniem 1810 roku j S ta tu tem  Li
tewskim, w i s z e y  instancyi przez Sędziego g ra 
nicznego razem  z Podkomorzym  gubernii kijow- 
?ikiey, pow inna już bydź rozpatryw aną  w  2giey 
instancyi, nie przez  osobny, ale powiatowy Sąd 
apellacyyny, podług brzmienia S ta tu tu  L itew skie
go rozdziału IV ar tyku łu  44 i konstytuoyi ko- 
ronney іЬ 4 /  roku  xięgi iszey  str.  257, sposobem, 
przepisanym dla tey  g u b e rn i i , w k tó rey  znay- 
duje się majątek s trony  odwodowey.

s )  Ze na tey że osnowie należy postępować 
i w tak im  przypadku, jeśliby poszukujący był o- 
byw atelem gubernii podolskiey, a odpowiadający 
Właścicielem inney  Gubernii z nią graniczącey, 
fca k tó rą  U rządzenie 1810 roku nie rozciąga się, 
Dej Dar tam ent g ran iczny  Senatu znalazł:

1) Ze Sąd gubernialny graniczny niewła
ściwie postanowił polecić osądzenie tey  spraw y 
Sąd.owi powiatowemu apellacyynemu, a nie oso
bnem u, k tó ry  §m 80 Urządzenia 1810 to ku , 
dozwolono naznaczać na przypadek zostającego

pod sporem majątku, na granicy dwóchjpowiatow 
leżącego.
. _ 2) Sąd powiatow y graniczny większo
ścią głosów postanowił naznaczyć osobny Sąd 
z dwóch swoich Czlonków*i|dwóch Podkomorzych 
gubernii kijowskiey, k tó rzy  pierwiey już sprawy 
tę  rozpatrywali i osądzili.^

D la  tego D epartam ent graniczny Senatu, u- 
ź na wszy postanowienia te niezgodnemi ze S ta tu
tem Litewskim (rozdziału IV  artykułu. 7 i 8) i 
z Urządzeniem 1810 roku, '‘postanowił:

1) Dla osądzenia tey sprawy złożyć osobny 
Sąd na mieyscu ziemi będąęey pod s p o re m , z 
dwóch Członków Sądu granicznego powiatu hay- 
syńskiego 1 olhopolskiego z wyłączeniem tych , na 
k tórych  X iązę Czartoryski uzaja się, i z  dwóch 
powiatowych Marszalków gubernii kijowskiey, na 
k tórych obie s trony nie miałyby żadnego zarzu tu .

2) Jeżeli z k tóreykolrnek s trony , na kogo 
z pomieńionych osob dla p raw n y ch  przyczyn bę
dzie oświadczony zarzut, w* takim przypadku na 
mieyscu obmówionego naznaczyć innego tegoż na
zwania, a potem wziąwszy od rozprawujących 
się rewersa, że nie mają zarzutów  do wybranych 
Sędziów, bez zwłoki przystąpić do rozpatrzenia i 
osądzenia spraw y, zgodnie z Urządzeniem 1810 
roku.

3) jeże li  wyrok nastąpi jednomyślnie albo 
większością głosów , Wtedy objawiwszy go obu 
rozpraw ującym się s tronom , zostawić nieukon Len
to waney stronie prawo apellacyi do Sądu »ra- 
nicznego apellacyynego gtibernii podolskiey. °

4) W  przypadku różności zdań i równości 
g łosów , przedstawić sprawę na dalsze rozpa
trzenie do tegoż Sądu, w  k tórym  dla tego powy- 
źey wyrażonego porządku, złożyć osobny Sąd z  
dwóch jego Sędziów i dwóch także gubernii k i
jowskiey, jako to: M arszałka gubernialuego i Rad- 
oy Sądu głównego 2 go D epartam entu, a kiedy w  
tym Sądzie w yrok  nastąpi jednomyślny , albo 
Większością głosów, wtedy podług § 55 Urządze
nia 1810 roku, uważać tę  sprawę za ukończona 
i apellacyi niepodlegającą, a zatem doprowadzić 
do należytego Wykonania.

5) Jeśli W Sądzie gubernialnym między ро- 
rnleni ony mi Sędziami, w czasie sądzenia spraw y 
zaydzie równość głosów', tedy przedstawić tę  
spraw ę dla ostatecznego osądzenia do Senatu.

Aźe ten wniosek będzie dodatkiem do u rzą
dzenia 1810 roku, przeto D epartam ent gran iczny  
mniema: wyjednać dla doprowadzenia go do sku t
ku N a y w y ź s z e  zezw olenie , z tern, iżby te  
prawidła rozciągnąć na podobne zdarzenia, mo
gące zdarzyć się w sporach o ziemię w innych 
guberniach, k tórych  nie m a Sąd o w  granicznych 
powiatowych i gubernialnych, a które graniczą 
z gubernią wileńską, grodzieńską, mińską i po
dolską.

Sprawa ta  przesłaną została do Powszech
nego Zebrania Senatu, które aprobowało posta* 
nowienie D epartam entu  granicznego, we w szyst
kich Względach.

Minister Sprawiedliwości, wnosząc przełoże
nie to do Rady P ań s tw a , uznał postanowienie 
Senatu za zgodne z  prawidłami,



Uada Państw a, approbując takoż we wszyst
kich względach prawidła, wyłożone przez Depar
tam en t graniczny Rządzącego Senatu, w  rzeczy 
należącey do rozwiązania p y ta n ia , przez Opiniją 
postanowiła je utwierdzić.

N a  oryginale w łasną J ego Cesarskiey M o
ści ręką  napisano tak:

M a  bydź podług tego.
Carskie Sieło

lutego 17 dnia і 8з5 r. __________

II.
Rada Państw a na Departamencie Ekonomii 

Państw a i na Powszechnem Zebraniu, po wysłucha
n iu  przedstawienia Ministra Skarbu, o dozwoleniu 
kupcom, należącym do ulgi w  Odessie i Teodo- 
zyi, zaprovt adzać statki morskie i otrzym ywać pa- 
te n ta  na wywieszenie bandery, postanowiła: wnio
sek M inistra  Skarbu potwierdzić.

N a  oryginale napisano:
J ego Cesarska M ość , nastałą Opiniją na 

Powszechnem Zebraniu Rady Państwa, o dozwo
leniu kupcom, należącym do ulgi w Odessie i Teo- 
dozyi, zaprowadzać statk i morskie i otrzym ywać 
patenta na wywieszenie bandery, N a y w y ż e y  
potwierdzić raczył i rozkazał wykonać.

Podpisał: P rezyden t R ady  P aństw a X ią lę
P . Łopuchin .

Dnia a marca 1826 r.

III.
Rada Państw a na Departamencie spraw cy

w ilnych i duchownych i na Powszechnem Zebra
niu, słuchała przełożenia Rządzącego Senatu Po
wszechnego Zebrania D epartam entów Sanktpe- 
te rsbursk ich , w rzeczy o nadanych różnym o- 
sobom w  byłych polskich guberniach majątkach, 
od k tórych  w  ciągu lat dziesięciu nie było próśb, 
o naznaczenie Kommissyi dla ich ograniczenia, al
bo chociaż prośby i były, lecz w ciągu lat dziesięciu 
Kommissyi nie naznaczono, i żadnego te sprawy 
toku  nie miały.

Rada Państwa, znaydując postanowienie Rzą
dzącego Senatu Powszechnego Zebrania zgo- 
dnem z prawidłami, postanowiła je utwierdzić.

N a  oryginale napisano:
J ego, Cesarska M ość, nastałą Opiniją na Po

wszechnem Zebraniu Rady Państwa, w rzeczy o 
nadanych różnym o so b o m  w byłych polskich gu
berniach majątkach, N a y w y ż e y  potwierdzić 
raczy ł i rozkazał wypełnić.

Podpisał: Prezydent Rady Państwa Xiążę
P. Łopuchin .

Dnia 16 marca 1826 r.

IV.
Rada, Państwa, na Departamencie praw i na 

Powszechnem Zebraniu, słuchała zapiski M ini
s t ra  Skarbu w  brzmieniu następującem:

W  Opinii Rady Państw a , dnia 21 marca 
1825 roku N a y w y ż e y  potwierdzoney, o po
szukiwaniu między Skarbem a osobami prywatne- 
m i w Sądach gran icznych  w gubernii wileńskiey, 
grodzieńskiey, mińskiey i podolskiey, wyrażono: 

W  punkcie VII: „ Dekreta Sądów granicz
nych  gubernialnych co do skarbowych majątków, 
przyprowadzają się do wykonania w tym  tylko 
przypadku, kiedy te dekreta będą jednomyślne; 
w  zdarzeniu zaś różności zdań, sprawa wchodzi 
do Rządzącego Senatu dla ukończenia p raw n eg o /6 

W  punkcie V: ,, Izba Skarbowa ma u trzy 
m yw ać należytą liczbę urzędników dla w ysyłania

ich w ty tu le  Kommisarzów do tych  powiatów 
gdzie takie rozgraniczenia mogą w y n ik n ąć /4

Ponieważ w punkcie VII nie wyjaśniono, co 
do Sądów granicznych: czy  pozostaje N а у w у i 
s z у  Ukaz j sierpnia 3 799 roku w swojey mo
cy, lub działanie jego ustaje? to jest: jednomyślne 
dekreta  sądów granicznych względem majątków, 
odsądzonych od rzeczywistego władania Skarbu, 
czy powinny wchodzić na rozpatrzenie do Rządzą
cego $enatu, a potem na N a y  w y ż s z e  potwier
dzenie, lub, czy mogą bydź .przyprowadzane do 
skutku zarówno z innemi? z czego w Sądach gra
nicznych może w yniknąć mewy rozumienie, i je
śli te Sądy przyym ą za prawidło wrypełniać jedno
myślne swoje dekreta w  takich sprawach , tedy 
Skarb będzie ulegał znaczney stracie w przypad
ku niesprawiedliwych d e k re tó w , które przypu
szczać koniecznie należy i dla ogólnego porządku 
rzeczy i dla doświadczenia, gdyż wiadomo, że de
kre ta  innych gubernialnych mieysc sądowych, 
przed któremi dawać pierwszeństwo Sądom gra
nicznym nie ma żadney gruntów'ney zasady, nie 
rzadko bywają odmieniane przez Rządzący Senat, 
jako nieprzyzwoite i z prawem niezgodne.

Co zaś do naznaczających się w punkcie V 
pomienioney Opinii Rady Państw a p rz y  Izbach 
Skarbowych urzędników, dla posyłania ich w ty 
tule kommissarzow do tych  powiatów, gdzie w y 
niknie potrzeba rozgraniczenia pomiędzy obyw a
telami a Skarbem, M inister Skarbu znayduje, że 
ty ch  urzędników, dla k tórych  należałoby uczy
nić nowy znaczny dodatek do e ta tów  Izb, nie ma 
w nich jeszcze, a na mocy Ukazu Rządzącego 
Senatu 22 lutego 1817 roku w  iszey i  sgiey in- 
stancyi Sądów granicznych w  sprawach skarbo
wych, powinni zasiadać powiatowi K om ornicy  i 
Strapczowie, k tó rzy  dla doświadczenia i wiado
mości o mieyscowych okolicznościach, mogą bydź 
użyci dla czynienia ze strony  Skarbu pożytecz- 
niey, aniżeli osobni urzędnicy, k tó rych  potrzeba 
byłoby jeszcze wrybieraó i nie bez trudności.

N a skutek czego, Minister Skarbu uznaje za 
rzecz potrzebną, naprzód postanowić na dopełnie
nie punktu  VII, że ten  punkt ściąga sie tylko do 
takich  spraw, w k tórych  od władania skarbowego 
nic się nie odsądza; w  przeciwnem zaś zdarzeniu, 
Sądy graniczne, nie przyprowadzając do Skutku je
dnomyślnych swoich dekretów, przesyłają takie 
spraw y, w  k tórych  odsądza się od skarbu jaka
kolwiek własność, razem z dekretam i na rew izyą 
do Rządzącego Senatu, stosownie do N  а у  w  у  ż-
s z e g o  U k a z u  1 9  s i e r p n i a  1 7 9 9  r . ,  i  p o w f c ó r e ,
zostawić w  swojey mocy Ukaz Rządzącego Se
na tu  pod d. 22 lutego 1817 r °ku  o zasiadaniu 
w  sprawach ze Skarbem w  Sądach granicznych 
iszey  i 2giey instancyi powiatowym Komornikom 
i  S trapczym  na przyszłość do naznaczenia do t e 
go osobnych urzędników przy Izbach Skarbowych.

Rada Państwa, znaydując dodatek, zrobiony 
przez M inistra Skarbu do punktu  V II  w yżey po
mienioney Opinii Rady Państwa, za grun tow ny , 
postanowiła go potwierdzić; co zaś do zasiadania 
w Sądach granicznych w sprawach ze Skarbem 
powiatowym  Komornikom i Strapczym , środek 
dopuścić tylko do naznaczenia na ten  cel osobnych 
urzędników, k tó rych  naznaczenie i rozporządzenie 
o tern, polecić za obowiązek Ministeryum Skarbu.

N a oryginale w łasną Jego Cesarskiey Mo^ 
ści rę k ą  napisano tak:

M a  bydź podług  tego.
Carskie Sieło 

dnia i5 lutego 1826 r.
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